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Niespodzianki.
(Telegr. „N. Reformy*).

Wiedeń, 13 kwietnia.
W  tutejszych kołach półurzędowych ostrzega­

ją przed przedwczesnym optymizmem w osądza­
nia sytuacji międzynarodowej, chociaż przyznają, 
że nastąpiła w niej znaczne polepszenie. Nie są 
jednak wykluczone różne niespodzianki, które 
mogą przynieść zmianę. Taką niespodzianką jest 
wczorajsza wiadomość z Belgradu o uchwaleniu 
bojkotu towarów austryackich i węgierskich.

„Siidslavische Correspondenz* zaś donosi, że 
mimo zastanowienia operacyj wojennyeh przez 
Serbów, Czarnogórcy bombardują daiej Skutari. 
Król Mikołaj ostrzeżony też został przez króla 
bułgarskiego, który radził mu poddać się woli 
Europy. Król Mikołaj jednak postanowił dalej 
na własną rękę bombardować Skutari.

Z Cetynii otrzymała „Sudslayische Corresp.* 
irzędowe zaprzeczenie wiadomości, jakoby rząd 
czarnogórski zgodził się na rekompensaty finan­
sowe Tak samo wiadomość o zamiarze abdyka­
c ji króla Mikołaja nazywają bezpodstawną.

Podpisanie preliminarzy pokojowych równie 
się odwleka, a to znowu z winy Rosyi. —  Na 
wczorajszej konferencyi ambasadorów w Lon­
dynie uchwalono czynić starania o jaknajszyb- 
»ze podpisanie tych preliminarzy. Wczoraj mia­
ły mocarstwa wystosować do pafistw bałkań­
skich notę, zawierającą te preliminarze, ale p o* 
s ł o w i e  r o s y j s c y  w s t o l i c a c h  p a ń s t w  
b a ł k a ń s k i c h  o ś w i a d c z y l i ,  ż e  n i e  0 - 
t r z y m a l i  d o t y c z ą c y c h  i n s t r n k c y j  od 
s w o j e g o  r ządu,  z p o w o d u  c z e g o  „de- 
m a r che* m o c a r s t w  z o s t a ł o  o d r o ­
c z o n e .

W  sprawie podniesionych już różnych kandy­
datur do tronu albańskiego oświadczają, że nie 
są one obecnie aktnalne, albowiem londyńska 
konfereneya ambasadorów musi wprzód uchwa­
lić statut konstytucyjny dla Albanii i m u s i  
b y ć  t e ż  w p r z ó d  z a w a r t a  m i ę d z y n a ­
r o d o w a  umo wa,  z a p e w n i a j ą c a  ne u­
t r a l n o ś ć  A l b a n i i .  Dopiero potem obsadze­
nie tronu albańskiego stanie się kwestyą ak­
tualną.

Londyn, 13 kwietnia.
Biuro Reutera otrzymuje informacje, że w ko­

łach dyplomatycznych panuje nadal optymisty­
czne usposobienie. Tylko w kwesty i Skutari nie 
ma jeszcze pewności. Nic dokładnego nie wia­
domo o stanowisku rządu czarnogórskiego) Mimo 
to panuje przekonanie, że i ta sprawa da się 
uregulować.

W  kołach poinformowanych sądzą, że warun­
ki pokoju będą mogły być za tydzień podpisa­
ne. O ś w i a d c z e n i e  R o s y i  p r z y s z ł o  w 
n a j k o r z y s t n i e j s z e j  c h w i l i  i s p o w o ­
d o w a ł o  p o l e p s z e n i e  s y t u a c y i .  Oficyal- 
nie nadal oświadczają, że nie wiadomo o pogło­
sce co do r e k o m p o n z a t y  d l a  C z a r n o g ó ­
ry, ale przyznają, że W ł o c h y  i R o s y  a za  
z g o d ą  i n n y c h  m o c a r s t w  w t ym k i e ­
r u n k u  p r z e d s i ę w z i ę ł y  k r o k i .

Rzym, 13 kwietnia.
Tutejsza prasa podnosi wielkie znaczenie po­

lityczne komnnikata rosyjskiego. „Tribima* są­
dzi, że komunikat będzie miał wpływ decydu­
jący na szybkie rozwiązanie zawikłań bałkań­
skich. Dokument ten jest dowrodem skutecznego 
działania międzynarodowej dyplomacji. Co do 
Skutari, [świadczy Rosya całą [swą powagą, że 
p o w i n n o  b y ć  w c i e l o n e  do  A l b a n i i ,  a 
W ł o c h y  n i e  m a j ą  p o w o d u  p r o w a d z i ć  
p o l i t y k i  b a r d z i e j  s ł o w i a ń s k i e j ,  j a k  
„ m a t k a  S ł o w i a n * ,  R o s y a ,  k t ó r a  p o d ­
nosi ,  że  S k u t a r i  j e s t  m i a s t e m  c z y s t o  
a l b  a ń s k  iem.

Bojkot towarów austryackich.
T .. Belgrad, 13 kwietnia.
Izba handlowa i przemysłowa uchwaliła na 

razie zagrozić tylko bojkotem towarów au strya­
ckich i zawiadomić o tem austryackie Izby han­
dlowe. B o j k o t  ma b y ć  p r z e p r o w a d z o n y  
j e ż e l i  w r o g a  d l a  S e r b i i  i C z a r n o g ó ­
r y  p o l i t y k a  m o n a r c h i i  aa s t r o - wę g i o r -  
s k i e j  b ę d z i e  d a l e j  k o n t y n u o w a n a .  — 
B o j k o t  ma b y ć  r o z p o c z ę t y  e w e n t u a l ­
n i e  za  10— 12 dni .  Niektórzy kupcy jednak 
juz rozpoczęli bojkot

Berlin, 13 kwietnia.
W  tutejszych kołach handlowych twierdzą, 

*8 bojkot w Serbii dlatego został przeciw kup­
com ausfcryaekim ogłoszony, ponieważ od czasu 
uchwalenia w Serbii moratoryum, austryaccy 
knpcy i przemysłowcy d o s t a r c z a l i  k u p ­
c o m s e r b s k i m  s w o i c h  t o w a r ó w  tyl* 
n«CL«za  & ? t ó w k ę. Kupcy serbscy zaś przy 
pomocy bojkotu chcą wymusić nowy kredyt.

Skutari.
 ̂ Londyn, 12 kwietnia.

liw a n il Sknłfr?10szą’ -Że wczoraj w  czasie ostrze­liwania Skutari zraniony został konsul angiel-

Wycofanie wojsk serbskich.
Belgrad, 13 kwietnia.

Odbyło fię ta posiedzenie Rady ministrów 
t>od przewodnictwem króla, na którem uchwa­

lono ze względu na jednomyślne stanowisko 
Europy w y c o f a ć  w o j s k a  s e r b s k i e  z pod 
S k u t a r i .  Z innych zaś terytoryów wojska 
serbskie będą wycofane dopiero po podpisania 
preliminarzy pokojowych.

Otwarcie szkól albańskich.
Belgrad, 13 kwietnia.

Na skutek przedstawień posła austro-węgier- 
skiego U g r o  na, rząd serbski zgodził się, aby 
pozostające pod protektoratem Austro-Węgier 
s z k o ł y  a l b a ń s k i e  w o b s z a r a c h  o b s a ­
d z o n y c h  p r z e z  a r m i ę  s e r b s k ą  z o s t a ­
ł y  o t w a r t e  od  d n i a  15 k w i e t n i a .

Prace pokojowe.
Londyn, 13 kwietnia.

Biuro Reutera donosi, że delegat rządu czar­
nogórskiego P o p o w i c z  wyjechał do Paryża, 
gdzie bawi wielu delegatów państw dla uregu­
lowania spraw finansowych, związąnych wojną 
bałkańską, Sądzą, że Popowicz zechce także dą­
żyć do załatwienia sprawy odszkodowania dla 
Czarnogóry za Skutari.

Belgrad. Prezydent ministrów P a s i c z  od­
jechał do Skoplie, aby konferować z szefem 
sztabu generałem P u t n i k i e m  w sprawach 
granicznych.

Sofia, 13 kwietnia.
Wobec doniesienia z Petersburga, że Bnłga- 

rya przyjęła propozycye mocarstw w sprawie 
z Rumunią, ageneya bułgarska stwierdza, że nie 
otrzymała o tem żadnej wiadomości.

Bitwa morska.
(Telegr. „Nowej Reformy*.)

Konstantynopol, 13 kwietnia.
Obiegają tu nieskontrolowane pogłoski, że gre­

cki kfążownik pancerny „Awerow* rozbił się 
przedwczoraj koło Tenedos. Turecka flota wy­
jechała wczoraj z Dardanolów i rozpoczęła 
walkę z greckimi okrętami wojennymi. Wiado­
mość o rozbiciu się „Awerowa” nadesłał Porcie 
także jeden z tureckich ambasadorów. Oficero­
wie tureckiej marynarki oświadczają, że radio­
telegrafem dowiedzieli się, iż krążownik „Awe- 
jo w * rozbił się koło Tenedos. Porta nie ma u- 
rzędowego potwierdzenia tej wiadomości.

Skupczyna.
(Telegr. „N. Reformy*.)

Belgrad, 13 kwietnia.
Skupczyna przyjęła wniosek, aby ze wzglę­

du na większe zapotrzebowanie oficerów przyj­
mowano do akademii wojskowej zamiast 30 wy­
chowanków rocznie 100.

Minister skarba uzasadniał ż ą d a n y  ś w i e ­
ż y  k r - e d y t  80.000 d e n a r ó w ,  motywując 
tem, że armia serbska musiała przedsięwziąć o- 
peracye wojenne rozleglejsze, niż było począt­
kowo w planie, do czego też musiano użyć wię­
kszej ilości żołnierzy. Żądany kredyt ma wy­
starczyć do chwili demobilizacji, która może na­
stąpić po zawarciu pokoja i należy jej oczeki­
wać po upływie miesiąca, oraz na potrzeby zdo­
bytych terytoryów do końca roku rachunko­
wego.

Przywódcy opozycyi oświadczyli, że głosować 
będą za kredytem, jako dziełem narodowej po 
trzeby. K r e d y t  p r z y j ę t o  w p i e r w s z e m  
c z y t a n i u .

U k ł a d y  p a ń s t w  b a ł k a ń s k i c h .
( Telegr. „ N Ł  Reformyu.)

Londyn, 13 kwietnia. 
Biuro Reutera dowiadoje się w sprawie ukła­

du Bułgaryi z Serbią i Grecyą, o którym mó­
wił onegdaj dr D a n e  w na zebraniu postępow­
ców w Sofii:

Układ z Serbią, który jest jasnym, daje ma­
ło sposobności do sporów, ale gdyby takie wy­
nikły, jest u ozonem, że spór ma być przedło­
żony sądowi rozjemczemu cara rosyjskiego.—  
Natomiast układ z Grecyą, skutkiem zawczes- 
nego wybuchu wojny został zawarty dość po­
spiesznie i nie zawiera żadnego postanowienia 
o sądzie rozjemczym. Można przyjąć, że rozgra­
niczenie nowych terytoryów będzie mogło na­
stąpić z wielką dokładnością przy przyjęciu za 
podstawę ofiar i wysiłków każdej ze stron sprzy­
mierzonych.

(lei. „Nowej Reformy*).
Berlin, 13 kwietnia.

W  p&rlamenćie niemieckim odbyło się wczo­
raj w dalszym ciągu pierwsze czytanie przedło- 
żeń wojskowych, mianowicie sprawa pokrycia 
wydatków.

Kanclerz B e t h m a n n - H o ł w e g  stwierdził, 
że mimo ostrej krytyki ma wrażenie, że parla- 
lament i sprzymierzone rządy przejęte są wiel- 
kiem zadaniem i odpowiedzialnością. Kanclerz 
daje chętne zapewnienie, że tam, gdzie chodzić 
będzie o poprawki, rząd chętnie je przyzna. 
Wobec szeregu zarzutów, podniesionych w dys- 
kusyi, ostrzegał mówca przed drogą, która nie 
prowadzi do celu, a zniweczyć może dotychcza­
sowy system podatkowy. Kanclerz zaznaczył, 
jak sympatycznie i przychylnie przyjęto myśl 
przyczynku na cele wojskowe; nadesłano wiele 
ustow deklarujących pewne na cel ten ofiary. 
Kanclerz wyraża im podziękowanie.

Obrady ukończono, przedłożenie odesłano do 
komisyi. Ze stanowiska zajętego przez stronni­
ctwa wnosić należy, że będzie przyjęte z pew- 
nemi poprawkami.

Berlin, 13 kwietnia.
Potwierdza się, że rząd w zamian za popar­

cie przez centrum ustaw wojskowych, zdecydo­
wał się znieść lub złagodzić ustawę o Jezui­
tach.

Zakaz manifestacyj w Petersburgu.
(Telegr. „N. Reformy“ ).

Berlin, 13 kwietnia.
„Beri. Tageblat$” donosi z Petersburga, że 

zakaz manifestacyj słowiańskich nastąpił nie 
tyle z przyczyn polityki zewnętrznej, jak raczej 
z przyczyn polityki wewnętrznej. Robotnicy pe 
tersburscy bowiem idąc śladem panslawistów, 
zamierzali urządzić w przyszłą niedzielę w Pe­
tersburgu masowe demonstracye i pochody z czer- 
wonemi sztandarami za ofiary katastrofy nad 
Leną i dalsze mauifestacye w dniu 1 maja. Te 
przyczyny spowodowały rząd, który obawiał się 
rozruchów, do wydania zakazu urządzania wszel­
kich manifestacyj i pochodów.

Petersburg. Mimster spraw wewnętrznych 
Makłakow zawiadomił prezydenta bankietów 
słowiańskich, generała Skugarewskiego, że mo­
wy podburzające, skierowane przeciw Austryi, 
n ie  b ę d ą  w p r z y s z ł o ś c i  t o l e r o w a n e .  
W przyszłości na wszystkich bankietach sło­
wiańskich obecny będzie zawsze zastępca po- 
licyi.

Petersburg. Przeciw lir. Bobrióskiemu wdro­
żone zostało śledztwo z powoda jego mowy, 
wygłoszonej na zgromadzeniu szlachty, skiero­
wanej przeciw Austryi.

Choroba papieża*
{Telegr. „Nowtj Mtf»rmg“ .)

Rzym, 13 kwietnia. 
Papież przepędził ubiegłą noc dobrze i spał 

przez kilka godzin; wczoraj rano lekarze stwier­
dzili ciepłotę normalną. Papież prosił, aby mu 
wolno było usiąść w fotelu, ale lekarze wobec 
pory deszczowej wzbronili tego, a papież acz­
kolwiek niechętnie usłuchał Wczoraj rano przy­
były do Watykanu siostry i siostrzenica pa­
pieża.

.  Rzym, 13 kwietnia.
Dr Marchiafara wczoraj o grodz. 2 po połu­

dnia przybył do Watykanu, skąd wyszedł po 
godzinie 3. Odwiedziny lekarza, który stale by­
wał rano i wieczorem,, spowodowane były tem, 
że powróciła gorączka.

Rzym, 13 kwietnia. 
„Osseiwatore Romano“ ogłosił wczoraj wie­

czorem następujący biuletyn: Papież zachorował 
7 b. m. na recydywę influency i katar tchawi­
cy i oskrzeli. Gorączka, która znikła, pojawiła 
się dzisiaj znowu wraz z pogorszeniem kataru 
piersiowego. Nie ma jednak powodu do obaw.

Rzym, 13 kwietnia.
W  stanie zdrowia papieża nastąpiło bardzo 

znaczne polepszenie. Papież przyjął wczoraj kil­
ku biskupów, z którymi jakiś czas rozmawiał.

Rzym, 13 kwietnia.
Papież przyjął wczoraj, leżąc w łóżku, bisku­

pa z Treyiso, który przybył do Rzymu na czele 
pielgrzymki. Przyjęcie trwało 5 minut. Papież 
wyraził ubolewanie, że nie może przyjąć piel­
grzymów z Treyiso.

„Tribuna“ donosi, że papież wyraził życzenie 
przyjęcia pielgrzymów z Riese, swego miejsca 
rodzinnego, chociażby tylko przez kilka minut 
Po południu wystąpiły jednakże u papieża dre­
szcze. Zawezwany dr Amici stwierdził, że pa ­
p i e ż  ma l e k k ą  g o r ą c z k ę .

Pogorszenie.
Rzym, 13 kwietnia.

„Tribuna* pisze: O godz. 4 po południu do­
sięgła gorączka u papieża 39 5 zaś o godzinie 
7 wieczorem spadła na 38 5. Dziennik donosi, 
że powrót choroby papieża jest dosyć poważnym. 
W” kołach Watykanu panuje zaniepokojenie. 
Według tegoż dziennika już po wydaniu biule­
tynu miały się pojawić symptomy świadczące, 
fce nasilenie choroby (influency) się zwiększyło. 
Niema jednak bezpośredniej obawy, ponieważ 
ustrój organizmu papieża jest bardzo silny i spo­
dziewać się należy, że przezwycięży chorobę.

Rzym, 13 kwietnia.
(Ag. Stefani). Stan zdrowia papieża wczoraj 

się pogorszył. Przed południem puls chorego był 
niespokojny, skutkiem czego lekarz© zalecili mu 
bezwzględny spokój. O godzinie pół do 11 wy­
stąpiła pobudliwość do wymiotów, jako zjawi­
sko, spowodowano gorączką, której jednakże nie 
towarzyszyły dreszcze. Zawezwano zaraz dra 
Amici i Marchiafavę, którzy przybyli o godzi­
nie 2 popołudniu do Watykanu. Badali oni pa­
pieża pizez godzinę i stwierdzili „tr&cheobrou- 
chitis*. Papieżowi podano aspirynę. Gorączka 
trwała przez cały dzień. Dr Amici nie opuszczał 
Watykanu przez całe popołudnie i często udawał 
się do łoża chorego papieża, u którego znajdowały 
się także siostra i siostrzenica papieża. O godz. 
7 przybył dr Marcliiafava i wraz z dr. Amici 
badał ponownie papieża. Stwierdzono, że pogor­
szenie, choć już w mniejszym stopnia, jeszcze 
się utrzymuje, oraz że temperatura ciągle je­
szcze jest wyższą od 38 stopni. Czynność serca 
jest dobrą, astmy nie ma. Lekarze starają się 
ułatwić oddzielanie flegmy.

Świeże zasłabnięcie papieża nie budzi obaw 
u lekarzy, którzy sądzą, że papież przetrzyma 
je. Powrót choroby spowodowany został praw - 
dopodobnie tem. że papież wczoraj na zbyt dłu­

gi przeciąg czasu opuścił łóżko. Siostra papieża 
i siostrzenica opuściły Watykan o godzinie 8 
wieczorem. Dr Amici przepędzi noc w pokoju 
obok apartamentu, w którym leży chory pa­
pież.

i i
( Telefonem).

Lwów, 13 kwietnia. 
Wczoraj w południe zebrał się subkomitet, 

wybrany specyalnie dla wykrojenia okręgów wy­
borczych. Przeprowadzono dyskusyę generalną 
nad podziałem pracy. Postanowiono zebrać się 
w poniedziałek na następne posiedzenie, na któ­
rem przeprowadzona będzie dyskusja nad po­
działem okręgów w kuryi wielkiej własności, 
średniej własności i obu kuryj miejskich.

Po południu o godz. 4 zebrała się komisya 
reformy wyborczej na dalsze narady. Z a ł a ­
t w i o n o  d a l s z e  p a r a g r a f y  do  p a r a g r a ­
f u  45 w ł ą c z n i e .  Dyskusya była dość oży­
wiona, zwłaszcza nad systemem wyboru w okrę­
gach dwumandatowych. P r z y j ę t o  p r o j e k t  
w i ę k s z o ś c i ,  a b y  w y b o r y  o p i e r a ł y  się 
na  s y s t e m i e  w y b i e r a n i a  z l i s t .

Następne posiedzenie komisyi odbędzie «ię 
w poniedziałek.

Narady biskupów polskich.
Lwów, 13 kwietnia. 

Wczoraj rozpoczęła się u metropolity Szep­
tyckiego nieofieyalna wymiana zdań między bi­
skupami obu narodowości. Konferencye rozpo­
czną się po przybyciu biskupa przemyskiego ks. 
Pelczara.

Wiedeń, 13 kwietnia. 
„Polnische Nachrichten“ donoszą ze Lwowa, 

że stanowisko episkopatu polskiego w sprawie 
reformy wyborczej nie jest ostatecznie zadecy­
dowane. Powszechnie zwracają uwagę na kon- 
ferencyę, jaka odbyła się między metropolitą 
Szeptyckim a arcybiskupem Teodorowiczem i ks. 
biskupem Sapiehą. Na dzisiaj zawezwano do 
Lwowa-telegraficznie biskupa Pelczara z  Prze­
myśla.

Lwów. Wczoraj odbył się u marszałka trzeci 
obiad poselski.

T e le g ra m y
z dnia 13 kwietnia.

Szpiegostwo na rzecz Bosyi.
Wiedeń. Aresztowany za szpiegostwo porucz­

nik Jandicz, znał się z wieloma wyższymi ofi­
cerami, od których wprost otrzymywał cenne 
wiadomości i s p r z e d a w a ł  j e  R o s y i .  -— W 
związku z tą sprawą aresztowano kilka innych 
osób. Także aresztowanie szpiega Brabury w 
Budapeszcie stoi w związku z aferą por. Jan- 
dicza.

Zamaoli samobójczy.
Wiedeń. Wicesekretarz ministeryalny w urzę­

dzie patentowym dr Teodor R e i s c h  usiłował 
wczoraj odebrać sobie wystrzałem z rewolweru 
życie. Ciężko rannego przewieziono do szpitala.

Podróż osra do Berlina.
Paryż. „Gaulois" donosi z Petersburga, że 

car ma się udać w maju do Berlina. Carowa 
nie będzie towarzyszyć carowi w tej podróży.

Z  Irancuskiel Bady ministrów.
Paryż. Na Radzie ministrów postanowiono, a- 

by prez. Poincaró z powodu żałoby przez 3 mie­
siące nie brał udziału w uroczystościach, a przy­
jął tylko odwiedziny króla hiszpańskiego i w czerw­
cu pojechał do Londynu.

Bsoź chrześclan.
Ateny. Nadeszła tu depesza donosząca, że na 

wyspie Kablorica Turcy dokonali rzezi wśród 
ludności chrześcijańskiej. Nastąpiło to po od- 
jeździe torpedowca włoskiego. Rząd grecki po­
czynił zarządzenia dla ochrony ludności greckiej.

Zamordowanie burmistrza.
Nowy Jark. Konserwatyeta Ceyerino Mendec, 

wybrany niedawno temu burmistrzem w Cisu- 
fuegos w prowincyi S-ta Clara na Kubie, został 
wczoraj zamordowany na ulicy. Morderstwo ma 
mioć motywa polityczne. Aresztowano 6 podej­
rzanych osób. Sądzą, że między konserwatysta­
mi a liberałami przyjdzie de krwawych starć.

Z BaitL
Perte au Prlnoe. Prezydent Haiti ustąpił 

z rządu. Rządy sprawuje Rada miaisteryalna. 
Jako powód ustąpienia prezydenta podają cho­
robę, jednak obiegają pogłoski, że prezydent 
został otruty.

M roiy  1 śa le tf so,
Wiedeń. Wczoraj spadł t i  obfity śnieg. Przez 

cały dzień panowało dotkliwe zimno. Stacya 
meteorologiczna zapowiada na dzisiaj taką samą 
pogodę.

Berlin. Wczoraj pancwał tu mróz 8 stopnie 
Oelsiusza.

Bruksela. Ubiegłej nocy szalała ta silna śnie­
życa. Połączenia telefoniczne z Niemcami i An­
glią przerwane.

Bfssplosy* w fisbrpos prośbo.
Bqd*fezyn. W fabryce prochu firmy Krems i 

Spółka powstała eksplozja. Jeden robotnik za­
bity.

Pani Pankbonrstowa.
Londyn. Pani Pankhourstowa, zasądzona na 

kilka lat więzienia, została wczoraj wypuszczo­
na na wolną stopę, ponieważ z powdu strajku 
głodowego jest zupełnie wyczerpana. Wedle no­
wej ustawy jednak, uchwalonej w ostatnich 
dniach w Izbie gmin, za kilka dni będzie z po­
wrotem aresztowana.

t  Umai feswii-Miii
Żałobną wieść przynosi nam telegram ze Lwo­

wa. Wczoraj zmarł tam po długiej i dolegliwej* 
chorobie dr Kazimierz O s f c a s z e w s k i - B a -  
r a ń s k  i, redaktor „Dziennika Polskiego", se­
kretarz Towarzystwa dziennikarzy polskich, zna­
ny i zasłużony publicysta i autor, przeżywszy 
lat 53. Dziennikarstwo polskie traci w zmarłym 
jedną z najsympatyczniejszych i najpopularniej­
szych postaci. Nie wielu przedstawicieli zawodu 
dziennikarskiego poszczycić się może tak chi ut­
nie przebieżoną drogą pracy zawodowej, tak po­
ważnym dorobkiem prac publicystycznych, tak 
gorącem umiłowaniem zawodu, którego sztandar 
umiał nieść z godnością, jak ś. p. Ostaszewski- 
Barański.

Urodzony w r. 1850 we Lwowie, po chlub­
nie ukończonych studyach uniwersyteckich, roz­
począł w r. 1885 pracę dziennikarską jako czło­
nek redakcyi „Dziennika Polskiego” . Niebawem 
nabył to pismo na własność do spółki z ś. p. 
Mieczysławem Szmittem i odtąd prowadził je aż 
do chwili, w której śmiertelna choroba wytrą­
ciła mu pióro z ręki. Doskonały znawca stosun 
ków krajowych, zręczny i wykształcony pabli 
cysta podtrzymywał swem piórem „Dziennik” 
stając zawsze w obronie godności narodowej, 
jako prawy patryota i gorąco kraj miłujący o- 
bywatel. Z przekonaniami politycznemi i drogar 
mi myśli zmarłego nie zawsze można się było 
zgadzać, ale przyznać mu musimy najlepszą 
wiarę i gorący patryotyzm, który cechował 
wszystko, co wychodziło z pod jego pióra.

Oprócz pracy dziennikarskiej, ś. p. Ostaszew­
ski oddawał się z zamiłowaniem badaniom 
przeszłości kraju, którym poświęcał wiele grun­
townych studyów i prac. Interesował się ró­
wnież gorąco sprawami Słowian pobratymców, 
odbywał liczne podróże po Słowiańszczyćnie 
a wrażenia swe spisywał w szeregu książek, 
które są cennym dobytkiem podróżuiczej litera­
tury. Oprócz wrażeń podróżnych, które rozpo­
czął książką „Z okien wagonu” a zakończył 
szkicami „Nad Drawą i Sawą-, napisał cenae 
studyum historyczne o roku 1846 w Galicji 
oraz monografię „Wacław Michał Zaleski*, wy­
daną przed rokiem zaledwo. Tę ostatnią książkę 
pisał już w chorobie śmiertelnej, gromadząc ma* 
teryały do dalszych studyów.

Zmarły był założycielem i sekretarzem Tow 
dziennikarzy polskich i pracy około rozwoju tej 
instytucji poświęcił niemało trudu i wysiłku, 
Lwowski świat literacki uczcił jego zasługi 
obchodem 25-lecia pracy dziennikarskiej, urzą­
dzonym w roku 1910.

Najlepszy kolega, przyjaciel i towarzysz prâ  
cy zawodowej ś. p. Kazimierz Ostaszewski-Ba- 
rański pozostawia po sobie wdzięczną i ser 
deczną pamięć oraz żal szczery i głęboki.

Cześć Jego pamięci I
Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek o godz. 

3 po południu z kaplicy Boimów.

mr Stasia Napiórkowska
Tę największej sławy prima-ballerinę wielkiej 

opery w Paryżu zobaczyć można w obecnym 
niezrównanym programie K lm o*R Tow ogcl. Ar­
tystka ta występuje w głównej roli 3-aktowego 
dramatu p. t. „Tajemnica zmarłego”, a czarując 
wdziękiem i przepiękną grą mimiczną, olśniewa 
widza, pozostawiając głębokie wrażenie. Film 
długości 1500 metrów w przebajecznej wprost 
wystawie i inscenizacji wprowadza widza już 
to w bogate salony paryskie, już to w prze­
piękne okolice Ameryki północnej. Na szczegól­
ną uwagę zasługuje świetna tresura psa, który 
swoją zmyślnością wprowadza widza w zachwyt> 
Reszta doborowych obrazów w obecnym pro­
gramie, w skład których wchodzą 3 dramaty, 
2 obrazki komiczne, 1 z natury i 1 z zakresu 
sportu, również przyczynia się znacznie do jego 
powodzenia. 3268

K rM fk a .
Kraków, niedziela 13 kwietaia.

K a l e n d a r z y k  k o ś c i e l n y :  Józefa P. K. P» 
K a l e n d a r z y k  a s t r o n o m i c z n y :  Wsckóh 

słońca o godz. 4 miu. 53; zachód o godz. 6 m. 29, 
długość dnia godzin 13 min. 36.

P r o g n o z a  s t a e y i  m e t e o r o l o g i c z n e j  
w W i e d n i u :  Pochmurnie, chwilami opady, nieco 
cieplej, południowo-zachodnie silne wiatry.

T e a t r  m i e j s k i  i m i e n i a  S ł o w a c k i e g o ^
po południu: „Kościoszko pod Racławicami*; wie* 
czór: „Caryca” ,

T e a t r  m i e j s k i  w e  L w o w i e :  po południa* 
„Kochany Angustynek” ; wieczór; „To moje d*iocko

Z teatru. W plonio ostatnich nowości zsgranic* 
nego repertoarn, wystawiona wczoraj „Caryca* pp 
Longyela i Biro, należy do nabytków, które mogf 
liczyć na powodzenie kasowe ze względu na bły 
sketliwą akcyę ześrodkowijąeą się około OBoby cą 
rowej Katarzyny II, której postać jako wladeryi 
i kobiety oświetlili autorowi© w sposób równie zrę



Nr. 170. N O W A  R E F O B J S T A . Niedziela, 13 Kwietnia 1913.

e*ny jak dosadny. Przed obszerniejszem sprawo* 
sianiem, notujemy, że sztnka daje świetny popis 
w roli głównej pani Solskiej, która postać carowej 
odtworzyła z niepospolitym wdziękiem i finezyą i 
której gra głównie przyczyni się do powodzenia 

. tago ntworn.
Obok p. Solskiej bardzo ładnie i efektownie od­

tworzyli swe role pp. Maryański, Stanisławski, Sie­
maszko, Noskowski i p. Jarszewska.

Kcmisya teatralna. W  miejsce dra St. Estrei­
chera, który zrezygnował z godności delegata W y­
działu krajowego w krakowskiej komisyi teatral- 
®0j> Wydział krajowy powołał na członka tej ko- 
snisyi dra Lucjana Rydla.

Z Tow. Tatrzańskiego. Walne zgromadzenie 
Tow. Tatrzańskiego odbyło się wczoraj w Bali ga­
binetu geologicznego uniw. Jagiell. Po zazajenia 
przewodniczącego, prof. dra Szajnochy, przedłożył 
wydział sprawozdanie ze swych czynności. W dys­
kusji zabierali głos liczni członkowie. Poroszono 
między innymi sprawę kolejki na Świnicę i alter­
natywnej kolejki na Krzyżne, oświadczając się 
zgodnie z wydaną przez Towarzystwo brosznrą dra 
Kuźniara i zgodnie z wnioskiem p. Pawlikowskiego 
przeciw zaprowadzeniu jakiejkolwiek kolejki zęba­
tej w Tatrach. Dal j  uchwalono odstąp ć część 
gruntów w Zakopanem na rzecz Towarzystwa Mn 
zeum Chałubińskiego i postanowiono budowę schro­
niska na hali gąsienicowej, gdzie również ma sta­
nąć stacya meteorologiczna; na wniosek dra Orło­
wicza uchwalono wziąć udział w zjeździe Towa­
rzystw turystycznych i narciarskich, który odbędzie 

we Lwowie b. r.
Po przyjęciu do wiadomości sprawozdania kaso­

wego i konfsyi kontrolującej i uchwaleniu prelimi­
narza budżetu na rok 1913 przysrąpiono do wybo­
rów. Prezydyum, mianowicie prezesa prof. dra W ła­

dysława Szajnochę i wiceprezesa, starszego radcę 
Jana Czerwińskiego, wybrano przez sklamacyę. Do 
wydziału na przeciąg lat 3 weszli pp. Teofil Jani­
kowski, inż. Stanisław Krawczyk, radca dr Adam 
Lardemer, prof. Eng. Rom r, Maryusz Zaruski. 
Członkiem wydziału na 2 lata wybrano radcę dra 
Antoniego Da nys a. Do komisyi kontrolującej na 1 
rok wybrani zostali: Jan Armółowic?, Władysław 
Fischer i Mieczysław Sędzimir.

W sprawie reformy wyborczej. Stowarzyszenie 
niezawisłych żydów zwołuje na dzisiaj o godzinie 
7 30 wieczór w sali budowy tanicn domów przy 
ul. Bocheńskiej publiczne zgromadzenie z porząd­
kiem dziennym: „Sejmowa reforma wyborcza*. Re­
ferat wygłosi poseł dr Ignacy Landau.

Odczyt. W niedzielę dnia 13 b. m. o godz. 10 
rano odbędzie się w Kółku filologicznem, ulica św. 
Anny 12, odczyt prof. M. Gołąba p. ts  „Historya 
i znaczenie dramatu greckiego, cz. IV. „Znaczenie 
chóru Sofoklzsa*. Wstęp wolny.

W klubie angielskim (Grand Hotel) odbędzie 
się we wtorek 15 b. m. o godz. 8.30 wieczór. —  
Odczyt R. Dyboskiego p. t :  „On Scbakespeares Pe- 
ricles".

W Czytelni Towarzyskiej (ul. św. Marka 1.18) 
wygłosi dziś o godz 8 wieczór p. Józef Albin Her- 
baczewski odczyt pod tytułem: „Z  tajników duszy 
rosyjskiej*.

Obchód ku czci kob:et Z roku 1863, zapowie­
dziany na dzisiaj, z powodów od komitetu urządza­
jącego nie zależnych, nie odbędzie się. O terminie 
obchodu zamieszczone zostaną zawiadomienia w dzien­
nikach.

Don Kiszot Cervantesa w kinoteatrze T, S. L. 
gromadzi tłumy od kilku dni. —  Reszta programu 
również bardzo zajmująca i godna widzenia.

Tarnina kwitnie! Lad wiejski utrzymuje po­

wszechnie, że na wiosnę, gdy tarnina kwitnie, mu­
si być zimno i śnieg. Od kilku dui na Rynku kra­
kowskim sprzedają pęki rozkwitłej tarniny..., a gę­
sty śnieg wczoraj popołudniu posypał się nietylko 
na krzewy tarniny, lecz i na głowy tych, co naa- 
kowe zwalczają teu przesąd. Dla naszego Indu bia­
ły kwiat tarniny jest tein, czem dla Japończyka 
bladoróżowy kwiat wiśni: zwiastunem wiosny, bo po 
chwilowem zimnie wiosna w całej pełni rznca swe 
dary na stężałą grudę ziemi i serc ludzkich!

Ogień. Wczoraj po południu w domu przy ulicy 
Krakowskiej 1. 41 w mieszkaniu na II piętrze wy­
buchł ogień. Od węgli, które wypadły z pieca ku­
chennego, zajęła się podłoga i ścianka, oddzielająca 
kuchnię od pokojów. Straż pożarna ogień ugasiła.

Praw i publiczności. „Wiener Ztg* ogłasza: 
Minister oświaty nadał prawo publiczności na rok 
szkolny 1912/13 I — VI klasie prywatnego gimna­
zjum żeńskiego Towarzystwa pedagogicznego pol­
skiego w Stryju.

Banda Rycaja. —  Pisma warszawskie donoszą: 
Aresztowany w Niedźwiałowicach wspólnik Rycaja, 
Dzienkowskij, przyznał się do uczestnictwa we wszy­
stkich większych napadach, dokonanych przez Ry- 
caja. Brał udział w napadzie na Białowody, Cza­
imki, Horyszów oraz Świdniki. Bandyta twierdzi, 
że cała organizacja rycajowska składała się a 3  u- 
czestników, którzy działali przy pomocy miejsco­
wych włościan, płacąc im za to każdorazowo. Trze­
ci bandyta po napadzie na Świdniki i po śmierci 
Rycaja przedostał się do Galicji, skąd umknął za 
granicę, prawdopodobnie do Ameryki. Opowiadając 
o napadzie w Świdnikach, bandyta twierdził, że na­
pad tea nie był zorganizowany w celu zemsty i że 
bandyci ule dicieli zabijać Węgleńskiego, lecz po­
drostu zamierzał zabrać mu gotówkę i broń. Strzał 
dany przez Węgleńskiego do Rycaja, stał się przy­

c z y n ą —  według wyjaśnień bandyty —  śmierci 
Węgleńskiego.

Władze śledcze do tej pory nie ustaliły, czy po­
dane przez bandytę nazwisko jest prawdziwe. Po 
dejrzywają go o dokonanie zabójstwa strażnika 
ziemskiego w powiecie ohełmskim. O ileby to zo 
stało udowodnione, bandyta oddany będzie pod sąd 
wojenny.

Mianowania. „W iener Ztg* ogłasza: Cesarz za 
mianował starostę Zygmunta Żeleskiego i sekreta­
rza miuisteryalnego w miuisteryum spraw wewn 
br. Jerzego Wodzickiego z Granowa radcami na­
miestnictwa w Galicyi.

Minister spraw wewnętrznych zamianował biblio­
tekarza I  kl. .w bibliotece uniwersytecie] we Lwo­
wie dra Eugeniusza Barwińskiego dyrektorem pań­
stwowego archiwum II klasy w składzie służby 
archiwalnej i bibliotekarskiej admiulstracyl polity­
cznej.

Odpowiedzialny redaktor i wydawca: 
M i c h a ł  K o n o p i ń s k i .

Buck przejezdnych.
Kraków, 12 kwietnia.

NOWY HOTEL NARODOWY, własność dra Adamek ego, 
Dl. Poselska, 22. (Gruntownie odrestaurowany. Parkiety, 
światło elektryczne, restauracya, łazienki i stajnia w 
miejscu. Pokoje o 1 łóżku od 1.80 do 3 / O K, z dwom» 
od 3 0 do 7 K.): Michał Mazurkiewicz z Pilzna, Antoni 
i Wincenty Sewerynowie z Dąbrowy, Ludwik Małecki 
z Częstochowy Jan W. Hilger z Lutomie zyc, Franci­
szek Lemeke, Eryk SohSne, Otto Walter z Lipska, Piotr 
Madseu, Emanuel Casa), Jan Piere tttodgheiro z Mitt 
weidy (Niemcy), Dawid Sandhaus z Pilzna, Władysław

Dąbrowski z Krzeszawio, Gustawa Wilczyńska z Jaro­
sławia, Teodor Gutkowski z Wilna, Stefan i Janina 
Wilczyńscy z Rybny, Teofila Januszkiewicz z Warszawy, 
Salomea Wilkoszewska z Chrobrzy, Alfred Malinowski 
z rodziną z J^ss, Felicja Głogowska ze Śniatyna,

NOTEL BELYEOERE, ulica Basztowa, 1. 27, w pobliżu 
dworca kolej. (Pokoje od 2 koron. Łazienki, restauracya 
i kawiarnia na miejsca): dr Kamila Mitturcwa, Olga 
Richter z Polskiej Ostrawy, inż. Pawłowie Kochtowie 
z Gorlic, dr Boles aw Kiernicki z Warszawy, Otto Sto- 
weol z KrieschJ ( Węgry), Józef Knfel z Kamienia, Karol 
Blattny z Wiednia, inż. Franciszek Preisinger z Nagy- 
wacs (Węgry), Aleksander Stępniowski z żoną z Nowego 
Sącza, Karol Smejkal z Osieka, prof. Wacław Andreje- 
wicy z Petersburga, Wiktorowie Kępińscy z Koniakowy, 
Jerzy Pawlica z Borku Fałęckiego, Andrzej Lorowiecki 
z Jembranowio, Michał Bukowski z Borzęcina, Jerzy 
Gabryel z Jasła, Bronisław Raciborski z Sosnowca inż. 
Józef CzyżewicŁ z Wandebtk, dr Fr nciszek Żebracki 
ze Lwowa, Tekla Słapińska z Ołomuńca inż. Jan Gołąb 
z Drohobycza, Eugeniusz Jankowski z Zborowa, Miro­
sław 3tanowski z Przemyśla, Zygmunt assyński z Mo­
rawy. dr Jerzy Lisuhka z Wiednia.

Podziękom.
Wszystkim, którzy z powodu śmierci naszej

córki

JA N IN Y
okazali nam współczncie, oraz wzięli udział w po­
grzebie —  w szczególności Przewielebnemu Ducho­
wieństwo, Szanownemu Gronu Nauczycielskiemu, 
Uczennicom Szkoły żeńskiej, Szanownym Członkom 
Chóru, Szanownym PP. Studentom, ws*vstkim Zna­
jomym craz Szanownej P. T. Publiczności, wyra­
żamy serdeczne podziękowanie.

Seweryn i Antonina 
Dziemborowiczowie.

Zakład artystyczno-kamieniarski 
i budowlany

Józefo Kuleszy
naprzeciw cmentarza w Krako­
wie, posiada wielki wybór goto­
wych pomników z piaskowca, gra­
nitu i marmuru. Podejmuje się 
wykonania grobowców w miejsen 
i na pTowincyi. Telefon 1359 

24 82 O

OBRAZY
Aientowicza, Boznańskiej, Czajkowskiego, Dębi­
ckiego, Fałata, Filipkiewicza, Grotta, Janusze w- 
skiego,Kamockiego, Karpińskiego, Malczewskie­
go. Matejski, Mehofera, Podgórskiego, Sichul­
skiego, Stanisławskiego, Uziembłj, Weissa, 
Wyczółkowskiego, Żelechowskiego, Żameckie- 
go i t. d. — sprzedaje za gotówkę i na spłaty

SALON SZTUKI
B. GABRYELSKA

K ra k ów  - - - - -  R ynek  3 5 .
Wystawa otwarta od 9 rano do 7 wieczór 

Wstęp wolny. 108 31 0

- . n a n n R l a t f  ulubiona czekolada gry- 
lażowa z polskiej fabryki 

A. Piaseckiego w Krakowie wszędzie do nabycia. 
Przy zakupnie proszę zwrócić baczną uwagę na 
nazwę i firmę i zażądać tylko czekoladę „Danusia" 
Piaseckiego, wiele bowiem niemieckich i obcych 
fabryk wyrabia czekoladę w opakowaniu podo- 
bnem.i i  polskiemi napisami, przez co P. T. 
Publiczność może być łatwo wprowadzoną w 
błąd i bezwiednie popierać i z własną i prze­
mysłu krajowago krzywdą wyroby obce. 145 4 O

Zamienię
kamienicę nowoczesną, dwupiętrową, na 
młyn lub mająteczek ziemski. Zgłoszenia 
pod C. B., Kraków, Magistrat, „EkonomatM. 

3258 l 3

należąca do pierwszorzędnych, w najruchliw- 
szem miejscu miasta Krakowa, dobrze się ren- 
tująca, z liczną klientelą, jest do sprzedania. 
Bliższa wiadomość: ul. Szewska 1. 4, II p., drzwi 
na prawo. Reflektować mogą tylko katolicy.

3181 1 5

Zwyczajne

Do wynajęcia
całe piętro z dużą salą, jako lokal, na- 
lający się na binra lnb dla stowarzy­
szeń.—  Wiadomość: nlica Długa 25, n 
dozorcy. 2000 7 o

E L I Ł l l M I Y
Szkoła i Pracownia 

kilimów zwykłych i artystycznych
według wzorów Artystów-Malarzy

Kraków, Krowodrza, Lubelska 190
naprzeciw Modrzejówki. 

Zamówienia wykonuje po cenach baTdzo przy­
stępnych i na spłaty.

2990 3 10 Ewa Raniżow a,

2 pokoje frontowe
dobrze nmeblowane, zosobnem wejściem, 
zaraz do wynajęcia, ul. Zielona 8. W ia­
domość n dozorcy domu. 3146 2 8

Poszukuję zaraz
służącego liberyjnego, wysokiego wzrostn, z do- 
bremi rekomendacjami z większych domów, 
ora* chłopca kredensowego, pilnego. Zgłoszenia 
pod adresem: Dwór, Moszowa, p, Trzebinia. 

3185 2 3

Restauracya
połączona ze składem, w mieście pro- 
wincyonalnem, liczącem około 8 tysięcy 
mieszkańców, jest pod bardzo dobremi 
warunkami do wydzierżawienia. Zgło­
szenia pod: |.Restauracyalf poste re­
stante Tarnów. 3167 2 2

43.000
drzew karłowych owocowych i
10.000 pigwy na podkładki, dobrze za­
korzenionej, jest tanio do nabycia, w 
całości lnb częściowo, ze szkółek J. Ta- 
cikowskiego i Al. Palucha w Prą­
dniku Czerw, pod Krakowem, p. loco. 
Cenniki na żądanie wysyłamy. 2543 8 8

Zawiadomienie*
Styrylizowana

ś m ie ta n k a
W puszkach

na kremy i do kawy, nadeszła do 
handlu

Wojciecha Olszowskiego
K r a b ó w  13310 o 

♦  Mały Bynelf,rógnl. Szpitalnej.

członków

Kasy Zaliczkow ej i Oszczędności
w Tuchowie

odbędzie się dnia 2! kwietnia 1913
p, o godzinie 10 rano w lokalu Kasy.

Porządek dzienny:
1) Odczytanie protokołu z ostatniego 

Walnego Zgromadzenia;
2) Sprawozdanie Dyrekcji z czynności 

i rachunków za rok 1912, oraz Ra­
dy Nadzorczej z nadzoru w ciągu 
rokn 1912 dokonanego;

3) Sprawozdanie Komisyi rewizyjnej ro­
cznej z wnioskiem na udzielenie 
absolutoryum z czynności i rachun­
ków za rok 1912;

4) Rozdział czystego zysku za rok 1912,
5) Wybór Komisyi rewizyjnej rocznej 

na rok 1913, 3251

Dostarcza na zamówienie:

Skroploneso powietrza I wodoru
w każdej ilości aż do 10 litrów dziennie — jako też

* 9ę s zc zG n s g o  p o w ie t r z a
aż do 200 atmosfer we flaszkach stalowych do celów naukowych, napełniania

O pneumatyków automobilowych etc. etc. #
Jedyna w kraju

WŁASNA INSTALAOYA

Władysława Grodzickiego
3044 2 4 w Krakowie, uL Grodzka L 53.

Osoba
inteligentna, izr., poszukuje posady do dzieci, 
sajmie się gospodarstwem i szyciem. Zgłosze­
nia pod B. R. przyjmuje Adm. „N. Reformy**. 

3107 2 2

Pokój wspólny
z nauczycielką, prawie cały dzień będącą poza 
domem, umeblowany, na I piętrze, z cało- 
dziennem lub częściowem utrzymaniem, dla 
kobiety z inteligencyi do wynajęcia zaraz. — 
Kapucyńska 3, telef. 2016/IY. * 3108 2 2

dzieła krytyczne wypożycza Adolf Gumplowiez w Krakowie

Bracka
W y p o ż y c a s a l n i a

K u m e k
sekretarz.

Z aw ad zk i
prezes.

Panna
mająca 3-Ietnią praktykę bankową, pisząca 
biegle na maszynie, władająca językiem pol­
skim i niemieckim w słowie i piśmie, poszu­
kuje posady biurowej od 15 b. m. Zgłoszenia 
listowne przyjmuje A.dministracya „N. Reformy*4 
pod „R. R.“ . 3198 2 3

nowe, z ogrodami i nowoczesnem urządzeniem 
są do zamiany na parcele lnb do sprzedania 
pod dogodnemi warunkami. — Wiadomość 
pod S. 555  poste restante K rak ów , za 
okazaniem kwitu inseratowego. 3178 2 2

Poszukuje
do kupna kamienicy z komfortem urzą­
dzonej, z wolnemi latami, w dzielnicy 
Kleparz lub Piasek. Zgłoszenia tylko bez­
pośrednio od właścicieli, z podaniem .ceny ku­
pna. — E. M. poste restante Kraków, za 
okazaniem kwitu inseratowego. Pośrednictwo 
niedopuszczalne. 3171 2 2

Buchalterka
z praktyką i niemieckim językiem, po­
szukuje posady w większym interesie 
lub fabryce w Krakowie lub na pro- 
wincyi, także jako kasy erka. Zgłoszenia 
pod: Kalczyński, Podniestrzassy, 
p. Chodorów 2. 3154 2 3

PodrtiM
poszukuje zastępstw artykułów spożywczych 
na loco B ra k ów , ckclicę i prowincyę, mając 
kartę jazdy, za odpowiednia prowizją. Adres: 
„W. Fr. W. 40“  poste rest. Kraków. 3138 3 3

r m
w Przemyślu

poszukuje zdolnego, rutynowanego kOffl" 
cy p lcn ta  z prawem substytncyi.

3200 2 2

Subjekt bufetowy
władający językiem niemieckim, mogą­
cy się wykazać chlubnemi świadectwa­
mi, znajdzie posadę w Wiedniu.

Wiadomości ndzieli się przez grze­
czność w handlu p. Bialika, Kraków, 
Floryańska 51. 3196 2 o

„SZTUKA ZDOBYCIA MAJATKU".
M ilionerzy: Clayson, Van Laken, Carnegie, Bonnet, Rockefeller 

i Majer Rothschild zaczynali jako biedacy. Książka prof. G órki „Sztuka 
zdobycia majątku «opisuje ich życie i doświadczenia, podaje ich osobiste 
wyznania, rady i w skazówki pewnie i praktycznie d o  bogactw a wiodące. 
U w zględniając stosunki nasze, podaje także szereg wskazań dla w zbo­
gacenia Polaków. Przyjęta z gorącem i pochw ałam i przez krytykę, oraz 
inteligencyę polską. Oto niektóre w yjątki z- ocen i listów d o  autora:

„Znakom icie napisana, w ysoce rozum na i niezw ykle praktyczna 
książka*. — „R ady tej książki doprow adzą niewątpliwie do  bogactwa 
każdego, kto ich posłucha**. — „T o  są złote ziarna, które A utor sieje na j j l i  
um iłowaną ziemię polską**. -— „K rwią serdeczną napisana książka i jako 
dar najcenniejszy złożona rodakom**. — „Ta książka wlewa nowe siły 

i nowe życie w człowieka*. — „Czyta się jednym  tchem, wzmacnia i poryw a do czy­
nów*. — „T o  jest ewangelia podniesienia tak jednostki, ja k  i N arodu". — "P ow in n a 
być  w każdej polskiej rodzinie* 2H68 4 0

Książka jest ju ż  poleconą przez Radę szkolną kra jow ą i kilka Tow arzystw  
ośw iatow ych. Ma 319 stron, cena 3*50 K, lub w pięknej opraw ie 4.20 K. Do nabycia 
u autora, który w ysyła także obszerny  prospekt z treścią i ocenami książki każdemu 
(gratis i fr.), kto poda swój adres. Prof. Stefan Górka, ul. Karm elicka 21, Braków
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O w y , Portyery, M
chodniki, firanki, kołdry, koce,

narzutki, sobeiiny, angory, 
materye meblowe 

i tapety
u wielkim wyborze i nalmotfnielszycft wzorach

polecają 2530 5 10

po cenach oryginalnych fabrycznych:

O
Filip Haas i Synowie

c. k. uprzyw . fabryk i dyw anów  i materyj m eblow ych

Kraków
ul. Szczepańska 7, I. p.

Telefon 2519*
Wielki wybór w perskich dywanach.

Piece i kuchnie kaflowe
własnego wyrobu, ogniotrwałe (szamotowe), oraz z c. k. uprzyw. fabryki L. & 
Ci Hardtmuthaf we wszystkich kolorach i najnowszych wzorach, sprzedaje 
i obejmuje kompletne ustawienie. Utrzymuje również na składzie cegłę i płyty 
ogniotrwałe. Adolf Raiichworger, Biuro fabr. pieców kaflowych, Podgórze, 
Nadwiślańska 1. 20 (Młyny Barucha). Telefon 73. 2695 a 4

Zmiana lokalu*
Największy skład kapeluszy

damskich i dziecięcych

S.
w Krakowie, Krakowska 5 — p r z e n ie s io n y

u l .  S t x > a .d l o m  1* &
(obok drogueryi p. Wiśniewskiego). 2949 5 10

g W  Podczas sezonu co 8 dni oryginalne modele paryskie I wiedeńskie. "UtB

Mieszkania
z 3 lub 4 pokoi zaraz do wynajęcia, 
Ul. Grzegórzecka 1. 19. 3182 3 3

25.000 koron
do ulokowania na dobrej hipotece w 
Krakowie. Zgłoszenia między g. 5 -  
po poł., ul. Dunajewskiego 1, II piętro.

3199 2 3

100 skrzyń
z towarów, różnej wielkości, tanio do sprze­
dania razem lnb częściowo w firmie Ag. Li­
sowski, Sukiennice 23, „Fortuna*. 3159 3 3

Do wynajęcia
zaraz lnb od 1 maja nie drogo 2 b. ładne po­
koje, kuchnia, przedpokój i 1 pokój, knchnia, 
przedpokój, w Fółwsiu, przy ul. Lelewela 9. 
Przyst. tramwaju. Wiad. u stróża. 3177 2 2

Duży lokal
part., 2 duże sale, każdego czasu do wynajęcia 
przy ul. św. Jaua 16. 2999 3 3

M ió d !
gwarant, czysto pszczelny, aromatyczny, 
5 kg. puszka opłatnie K 7‘20, zbiór lip­
cowy opłatnie K 8 20. Zarząd pasieki, 
l/ąieczysław Kostecki, Korolówka ad 
Borszczów. 2311 7 7

Firma Maryan Ogieński
w Krakowie

poszukuje do handlu chłopca do praktyki, za­
miejscowego, z ukończoną II klasą gimnazyal- 
ną lub wydziałową. 3102 2 3

Buchaltera
korespondującego biegle po polsku i po 
niemiecku, przyjmie zaraz przedsiębior 
stwo fabryczne na prowincyi.

Kantorzyści z dłuższą praktyką lub 
emeryci z działu rachunkowego mogą 
przesyłać zgłoszenia listowne z odpisami 
świadectw i fotografią, których się nie 
zwraca, do Administracyi „N. Reformy* 
pod 2790.

Termin zgłoszenia do 20 kwietnia 
1933 r. 2790 5 5
L. 850. 3128 1 2

KONKURS.
W  gminie Krynica-Zdrój jest do ob­

sadzenia z dniem 15 maja b. r. posa­
da lekarza gminnego z płacą ro­
czną 1000 koron.

Kandydaci mają udowodnić, iż posia­
dają warunki określone w § 7 ustawy 
z dnia 5 października 1906 Dz. u. kr. 
Nr 148.

Termin wnoszenia podań do dnia 
25 kwietnia 1923 r.

Krynica-Zdrój, dnia 7 kwietnia 1913.
Kierownik Tymczasowego Zarządu gminy

Dembiński.

Założony w rokn 1872

Zakład artystyczno-kamieniankl

Kraków, ul. Rakowicka 7, tai. 462
wykonuje grobowce i pomniki, tak w miejscu jak 
na prowincji, oraz poleca wielki wybór pomni­
ków gotowych i  piaskowca, mannom i granitu.

'  31 82 0

Panienki z lepszych domów
znajdą wygodne pomieszczenie i utrzymanie. 
Bracka 1 s, piętr. I, drzwi na lewo. Informacje 
przed połndniem.    "3137 4 5

i m  i i
metodą Ansona, udziela tanio R. S. G., ulica 
Gołębia 16, II p., front. 2151 9 10

P a ra  koni
małych, powozik na kuca i faeton do sprzeda­
nia. — Wiadomość: ul. Sławkowska 1. 32, od 
2— 3 godziny. 3205 2 4

R O W E R Y

3018 3 15

(żydówki) do Lwowa, do dwojga dzieci w wie­
ku lat 2 V, i 6, za honoraryum 30 kor. mies., 
z kompletnem utrzymaniem. Uprasza się o 
oferty z odpisami świadectw pod 2 2 3 9  do 
Gł. Agencji Dzienników i Ogłoszeń, Kraków, 
ul. Szczepańska 9. 3169 2 3

I Pożyczki l
na 4 do 6 procent począwszy od 200 koron, z 
poręczycielami lub bez, gpłacalne w ratach 
miesięcznych po 4 kor., daje wypłacalnym oso­
bom każdego stanu Filip Feld, bank i biuro 

[ełdowe, Budapeszt, VIH., Rakoczi-ut. 71. Obja- 
lenia zadarmo, opłacone. 3188 8 8

gia
śnii

Poszukuję
dla osoby starszej, z prowincyi, lekcyj języka 
francuskiego, u Polki, mającej dar przystę­
pnego nauczania i zamieszkałej w okolicy 
dworca kolej. — Zgłoszenia z określeniem 
warunków pod lit. M. R. poste rest Kraków, 
do 1 maja. 3046 2 2

jo wydzierżawienia
od czerwca b. r. ogród, względnie parcela
większa na jakikolwiek cel przemysłowy w 
Półwsia Zwierzyńca tuż przy jatkach. Wiado­
mość tamże ul. W łóczków 4, piętro. 2799 6 8

i j

Z n a k o m ite
litewskie 3204 2 4

i kuchenne po 3 K 40 h£
sprzedaje hurtownie i częściowo

Firma J. FR1EDEKERA
plac Szczepański 9.

Z draka? ni Litejtftcfcaei w Krakowie, ni. Jagiellońska 10* Rządca drukami L> J L  Górski,


